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w  S i E D i l f i Ł Ę  D n i a  i 6. P a ź d z i e r n i k a  1796.

Z  Wiednia d. 7.  Paidziern ika.

Dwudziesty szósty nadzwyczayny dodatek 
do Nru. 80. Wiedeńskiey gazety.

Względem ostatnich poruszeń przec iw­
ko Uhn,  donosi  Ar cy  Xżę Karol  pod d. 29 
P- m.  z Schwetzingen co n a st e p u i e :  Jenerał 
hrabia Naitenborf  przyby ł niemal o iednym 
czasie do Ulm z 4 nieprzy iacielskiemi dy- 
Rdzyami,  które się na Ulm do Kanstadt  co fa ­
ł y ,  i zabrał  przy ley o k a z y i  6 nieprzyia- 
cielskich k o m m i l sa rz y , ze wszystk iemi  do 
piekarni polo wey uależacemi o s o b a m i , k t ó ­
re by ły  przodem dla pr zygotow ania  Chle­
ba  dla tych 4 d y w i z y i  do Kanstadt  i do 
Stuttgard w y s ł a n e;  potyiu osadz ił  zaraz  
R’ zgorkt Obereichlingen , Al lbeck i Jun- 
gr ingen, dla opanowania  drogi  do Stutt-
gurd O. 24 ka za ł  jenerał  Nauendorf  dzień
przedtyin przeciągająca przez Ulm nieprzy 
iacielsku kolomnę sw ey  przedniey s traży 
pod jenerałem Orei ly  a t t a k o w a ć ,  i tę aż 
pod brainy miasta nazad odparł .  Przy-  
tym rozkaza ł  B l aubayern i Echingen iedne- 
tnu odd zia łow i  pod maiorem łnabią Kin- 
skiin osadzić i w y s ł a ł  j enerała Nobil l i  do 
Góppingeu,  z rozkazem że by  aż oo Blo- 
chingen postąpił .  _  D.  27 k ied y  nieprzyja­
ciel iak się dopiero rzekło Ulm opuści ł ,  
Poszedł  jenerał  Nauendorf  do Bl au ba ye rn ,  
aby  ztamtąd mógł  obrocie s w o y  marsz do 
Ti ibingeu.—. Kiedy  się lo d z i a ł a ,  zos tawi ł  
F .  M.  L Petraseh podpułkownika  d ’Aspre  
2 Dgo  letką piechota i c o k o l w i e k  u z d y  w

g ó r a c h ; poczyni ł  w  Kniebis i w dolinach 
K int z ig ,  Mur g  i Rench skuteczne do obro­
ny rozporządzenia ;  zre sz tą  swego  korpu­
su' pospieszy ł  ua Herb do W i l l iugen,  że ­
by i tę drogę nieprzyiacielowi  odebrał .  
O d d zi a ł ,  który nieprzyjaciel  dla ws parc ia  
Kehl  po s ł a ł ,  znalasłszy wszystk ie  pr zy .  
stępy do doliny Kiatz igen osadz one ,  mu.  
s i a ł  obrocić s w o y  marsz na F r e y b u r g . _  
Jenerał  hrabia Meerfeld stoi przy  Hechm-  
gen i posy ła  swoie  podiazdy  aż  do Donau 
Eschingen.

F . M . L .  Neu donosi  z M o g u o c y i ,  iż 
a t ta ko w ał  nieprzyjacielskie forpoczty , któ 
re po w y y ś c i u  iedney części  garnizonu 
M o g u nc ki eg o ,  nasze forpoczty  często na­
pastowały  , te odpędzi ł  i zabra ł  przytey  o- 
k a zy i  150 n i ew oln ik a . — A r c y  X żę  Karol  
stanął  d. 29 pod Schwetzingen obozem.

Podług  rapportu Jeidzeigmeistra La-  
tour pod d. 1. października z g ł o w n e y i e g o  
kw a te ry  G r o t h , postąpił  z swoim ko rpu ­
sem d. 29 września z Laubheim aż do Bi- 
beracb Jenerał  Baillet  zastał  tam ieszcze 
tego samego dnia nieprzyjaciela , w y p ę d z i !  
go z tamtąd  i aż do Groth ścigał.  W Groth  
oparła się iego tylna straż i tęgo do n as zey  
przeduiey st raży z armat p r a ż y ł a ;  zac z ę ł a  
ią  nawet  iuż a t t a k o w a ć ;  ale przez dobre  
rozporzadzeuia j e n e r a ła B a d l e t , zosta ł  ten 
attak o d w r o c o n y ,  nieprzyiaciel  nazad  
odparty i Grotu utrzymane.  W  tey poty­
czce d y s t y n g w o w a ł  się znowatszczególniey  
po .kilka razy  iuż po chw al ony  rotmist t i

l i i i



Mescerv .  _  F .  M.  L .  hrabia Mercandtn z a ­
sz edł  z s w e m  korpusem d. 29 aż  do Mtfhl 
hausen,  a  Fj  M. L .  Froblch stanęł  e swoim 
d.  27 pod Leutk irch ,  gdzie iego forpoczty  
na nieprzyjacielskie bagaże n a p a d ł y ,  6. 
peł nych  nakr ytych  w o z o w  z d o b y ł y  i ki lku­
nastu niewolnika zabra ły .  F. M.  L .  odebrał  

orym r o z k a z ,  żeby  d. 29 poszedł  z Leut- 
irchen do W a n g e n ,  a  d. 30 do Tetnang  i 

a by  ieżeli można  o p an o w a ł  przed n ieprzy­
jacielem naybliższe drogi do Stockach i 
S z w a y c a r y i  i z ł ą c z y ł  się jz stoiącym swem 
w o y s k i e m  nad ieziorem Bodeńskim. Na 
iego mieysce musiał  jenerał  Klinklin z 3ma 
batal ionami  i 2ma d y w iz y a m i  iaz dy  do 
W o l f e c k  , a ztamtąd do Ravensburg 
po yść .  ^  D.  30 ruszy ła  przednia straż z 
Groth  do Schufenr ied; na drodze b y ł a  od 
nieprzyjaciela  z wie lką  natarczywośc ią  pod 
Steinhausen napadniona.  Nieprzyiaciel  
zmocni ł  wc iągu attaku s w oi ą  tylną  s traż ,  
Stoiącemi zaraz za nią 3 d y w i z y a m i  jene- 

. ra ło w St. C y  r , Duhem 1 Taponier .  W s z c z ę ­
ł a  się z  ob y dw o ch  stron upo rczywa  walka;  
Z naszey  st rony w a l c z y ł a  przednia s traż ,  
F .  M.  L .  Mercandin i X żę  Enghien.  F.  Z. 
M .  Latour  musiał  sam z calem korpusem 
na  po m oc  p r z y b y d ź ,  i b y ł  tak szczęś l iwy ,  
iż nieprzyiaciela  z wie lką  stratą w z a bi ­
t y c h ,  ranionych i poytnanych uazad o d ­
par ł  i s tanowisko Steinhausen utrzymał.  —. 
Strata w tey  u p o rc z y w e y  potyczce  , gdzie 
przednia straż pod Xciem Enghien naywie-  
c e y  d o k a z y w a ł a , b y ł a  i z naszey strony 
n iemała ;  F. Z . M .  Latour  rachuie ią w k o r ­
pusie emigrantów blisko do 400 ludzi ,  a w 
Cefsarskim woys-ku do 200, razem do 600 
ludzi  w  zabi tych  i ranionych;  pomiędzy  
ostatniemi znayduie się 2 maiorow W7all is,  
od W e nk he i in a ,  który iuż i w  poprzedza-  
iącey po tyczce  by ł  ran ion y ,  a przecie uie- 
prze sta wał  d ow od zi ć  swego  Batal ionu i 
Rosenauer od Ar cy  Xcia  T o s k a n a .  Naybar-  
d z i e y  się iednak  d y s t y n g w o w a ł  rotmistrz 
B o c k  od" Arcy  Xcia Jana,  który' umiał  z po­
m yślnego  momentu ko rz ys ta ć ,  i z swoim 
skrzydłem napadł  na n a ck ra iąc eg o  nieprzy 
iaciela i nazad  go odpar ł.  —P rz y  odeyściu 
j l inieyszego rapportu n ierozpoczynał  iesz- 
« e  n ieprzyiaciel  sw ego  dalszego cofania ;

zctate się iż chce ostatniego należenia u* 
ż y ć ,  a b y  iego znaczny  park arty Hery 1 1 fu­
ry  miały czas przeprawić  sie przez ciasne 
w ą w o z y .

Z  W iednia d. 8- Października.
G d y  sie nieprzyjacielowi  iak wi d ać  z 

rapportow feldzcigmeistra L a t o u r ,  nieuda- 
lo , odeprzyć  sw oią  z 3 d y w i z y y  złożoną  
ty lną  s t i ażą ,śc iga jące  go  korpus L ato ura ,  
a b y  miał  w”ięcey mieysca  do cofania się • 
z  mocDił ią d. 2 października ieszcze 2ina 
d y w i z y a m i  resztą s w e y  armi i ,  i a ttakował  
tą pr ze w yż sz a j ą cą  si łą nay przod  lewe 
skrzydło  feldzcigmeistra L a t o u r ,  które na* 
zad  odpar ł  , potym uderzy ł  natarczywie  
na sam srzodek,  i .przymusił  go równie po 
u p o r c z y w e y  i k t w a w e y  potyczce  do ucie­
czk i— . Feldzeigmeister Lato ur  obra ł  sobie 
po tym  stanowisko za  Rothenbach przy  
Aleumófs , fe ldmarszałek - leitnant Merc an­
din stanął  przy  Miinchenroth , a jenerał 
Bail let  jprzy Laubheiin.  _  Poniesiona z 0- 
b y d w o c h  stroa w tey po tyc zc e  s trata,  bę ­
dzie w  krotce doniesiona. T y m  czasem 
donosi  ty lko  feldzeigmeister L a t o u r ,  iż się 
w  iego cofaniu,  korpus Kor.deusza z szcze- 
gólnieyszą walecznością  d y s t y n g w o w a ł o  i 
nacierającego z wielką natarczywośc ią  nie- 
przy iac ie la  naylepiyy odpierało.

Z  W ioch d. 21. W rześnia ,

Papież  w y s ł a ł  na kongres , który się 
wzgledem W ł o c h  w Fiorencyi  ma odpra; 
w i a ć J i n ć  X X .  Galeppi  i Sa ldat t i . Ostatni
iest bardzo uczony dominikan.  Francuzki  
poseł  Cacaul t  w R zyt n ie ,  dom aga  się iesz­
cze zaw sz e  zaprzeczonego od Papieża li- 
werunku prochu.—. P odł ug  wiadomości  l  
Genui pod d. 12 W rze śn ia ,  odpł yną ł  ztam­
tąd ieden Angielski  okręt  , który  stał  długi 
czas na kotficy z iedną fregatą w  porcie St. 
Pier d’ A r e n a , i o d p ł y w a i ą c  zabra ł  pomi­
mo daw ane go  ognia z bateryy , Francuzką  
tartanę ,  która tam na ko tw ic y  stała i am- 
municyą na ląd sk ładała.  G d y  potym przy '  
b y ł  Angielski^okręt do Genui ,  chcieli sic 
Francuzi jpo nieprzyiacielsku z nim ob ey ść j  
ale warta  Genueńska opierała się temu,  1 
z tey pr zy cz yn y  został  iedeu Francuz żabi*



tym. Senat za are sz to wa ł  potym , zapew- 
ne. na groźne domaganie się Francuzkiego 
ministra , 4 Angielskie kupieckie okręty w 
Porcie Genueńskim , z oświadczeniem iź 
P°t} 'n iebedą  w y p u s z c z o n e , poki F ra n c u z ­
ka tartana nie będzie nazad.oddana.

Z  Londynu d. 27. Września.
Dziś iako d. 27 zgromadzi ł  się parla­

ment, i większa część cz łonkow ziechała do 
Londynu.  Lecz ieśt tylko  przez kommis- 
s.Vą wielkiego kanclerza otwar tym , i ca ły  
ten tydzień pr ze j dz ie  na odbieraniu o d n o ­
wy  chcr łat jkow przysięgi  i na innych rozpo- 
rzadzeniach ; Król  o tw or zy  dopiero na w t o ­
rek d. 4 października m o w ą  od tronu iego 
selśye i powie  cel iego zwołania.

P r z y b y ł  iuż tedy do tuteyszego D u ń ­
skiego posła kuryer  z Paryża  pa le  nieprzy- 
u'iosł paszportu dla Angielskiego posła do 
^aryż.a,  i niema nawet  nadziei dostani?, go. 
Przyczyna dla czego dyrektoryat  niecbciat 
Lakowego paszportu w y d a ć ,  ma ta bydż :  
lz ministerium Angielskie -szukało uboczną 
drogą takowego  paszportu,  co nie iest o- 
t War ty m i formalnym uznaniem terażniey- 
szey w y k o n a w c z e y  w ł a d z y  we  Francy i ,  
1 dyrektoryat  chce zeby  się prosto do nie- 

udać ,  a na ów czas niebędzie vv wyda-  
nm go navmnieyszey  trudności  cz y n i ć . — 
Od po wiedź którą dyrektoryat  na próźbę o- 
Paszport dla Angielskiego posła d ą ł ,  iest 
tey treści: “ Jeżeli d w o r  Angielski  chceo-
tvvorzyć iaką ne go cy ac yą  z dy rektoryatem 
t^eczypospol i ley , to bardzo dobrze w i e ,  
laką droga może się do dyrektoryatu  udać. 
d o ś w i a d cz e n i e  u c z y ,  iż bandera zawie- 
®zpnia uroni iest u ay p ew m ey s zą  i naypro- 
j c ieys-zą drogą , do oświadczenia  w iakiey- 
k°hviek‘ badź*rze’czy  , Francuzkiemu r zą ­
dowi swego  życz eni a ,  który iest gotow 
Prżyiać zaw sz e  z należytą uw a gą  takdwe 
Przełożenia.  — “  Przedwczorem popłynął  
*araz ieden okięt  z banderą zawieszenia 
uroni z Dower  dó K a le .— Angielską frega- 

Amphion 0 3 2  arm atach,  która przed 
f l i m u t  na ko tw ic y  stała,  potkało wielkie 
nieszczęście.  Z 300 osób,  które się na niey 
z nay ci o wały  , nieuszło ledwie ze 30 osób z 
życiem ; w prochowy magazyn  Wszczą ł  się

iakimsiś sposobem ogień,  i ca łą  fregatę na 
drobne kawałk i  na powietrze wysadz i ł .Ką*  
pitan iey P a l i w ,  który właśnie z ki lkąma 
okrętowemi  kapitanami obiadł  i a d ł ,  w y ­
ratował  się przec ię, g dy ż  ieszcze z a w c z a ­
su na przodek okrętu w y s k o c z y ł  i na po­
bliski okręt w p a d ł ,  ale reszta gości,  pomię 
dzy którem: się i kapitan Swaf ł ield wojen­
nego okrętu Oyeryfsel  z n a yd u ie ,  i krewni  
oboiey płci okrętowych  ludzi ,  k tórzy  przy  
sli tych  odw iedz ić ,  w sz y sc y  poszli  w  w o ­
dę. Już 44 t rupów w y pł yn ęł o  ua ląd ,  któ­
rych  z rnnemi powyrzucanemi  zgruohota- 
nycli  ciał  g ł o w a m i ,  nogami ,  re k i mi  & c .  
na cmentatrzu w wielkiein grobie pochowa-  
no _  Ostatnia dworska  gazeta donosi ,  iż 
hrabia C h a t a m , zosta ł  lordem prezyden­
tem lay ne y  rady mianowanym.  Woi en ny  
sekretarz P.  W ind hat n,  naka za ł  w s z y s t ­
kim of f i cyerom,  którzy  w  Angielskiey służ- 
bie za połżołdu służą,  żeby  się w  przeciągu 
pewnego czasu w kolegium woientjem mel­
d o w a l i  . Fregata  And ro m ed a ,  p r z y b y ł a
z w y s p y  Neufoundland z wiadomośc ią  , iż 
Francuzka eskadra pod admirałem Kic-.be- 
r y , która z K a d y x  w y s z ł a ,  o p an o w a ła  tę 
w y s p ę  ze wszystkiemi  znayduiącemi  się 
tam woiennemi  i kupieckiemi  okrętami.  
Niektórzy  wątpią ieszcze o tey w i a do m o ­
ści. _  P. Swinburn , idzie wcharakter-ze A n ­
gielskiego agenta dla wy m ia n y  b r a ń co w d o  
P a r y ż a ,  i tam będzie rezydował .  P. Chare-  
tier iest w  tym samem celu z P a r y ż a  do 
Londynu wy s ła ny  : ale to poselstwo niema  
żadnego związku  z po li tycznym pytaniem 
względem w o y n y  lub pokoiu.  P. S y d n e y  
Smitłi niemoże by dź  iako braniec woienny 
w y m i e n i o n y ,  ponieważ  go dy  rektoryat  ie- 
szcze zawrsze iako szpiega u w a ż a ,  a zatym 
iego życ ie  nieuszło ieszcze niebezpieczeń­
s t w a . — Co  dzień spod zie wa m y się dekla-  
racy i  w o y n y  ze strony Hiszpanii.  Nasz po 
seł z Madrytu  lord Bute , spod z iew any  tu 
\y październiku aazad.  F re ga t a  Druid od  
eskadry admirała V and epu t ,  p r z y p r o w a ­
dzi ła  iuż zabraną  Hiszpańską  bryga nty hę  
do L iz bo ny .  D o  Gibraltaru będą- ieszcze  
2 regimenta piechoty posłane ,  i paszą flot- 
ta pa śrzodz iemnym m or zu ,  będzie4l inio-  
wemi  okrętami  zipocniona.— Z B a y o n o j 1



O b n o sz ą ,  iż Hiszpański  d w o r  w y d a ł  roz- 
Bhz aby ża dny ch  w e x l o w  w y st a w i o n y ch  
w  Londynie  niepłacono. W K a d y x  z a br a ­
li  Hiszpani  2 Angielskie fregaty i 14 ku­
pieckich o k r ę t o w , które nie wiedząc o z a ­
sz łym  areszcie w e sz ł y  ta"tn.

Dzisieys2a dworska  gazeta o g ł o s i ła  
pardon dla Angielskich dezerterów,  i d o ­
nosi przytym iż zabraDo kilku Francuzkich 
k a p r ó w  i inne okręty.  _  M a m y  teraz p e w ­
ną wi a d o m o ś ć ,  iz 10 Hollenderskich wo 
iennych okrętow , w y s z ł o  w  czerwcu z por 
tu Prłtya w  St. Ja go ,  do przylądku dobrey 
nadz ie i .— Francuzki  kaper za&rał  poc to- 
w y  okręt  the Priocefs o f  Brunswik , który 
szedł  zC or u nn a  do ł a l m u t  __ N o w y  p o ­
seł  Szwe dzk i  P. A s p ,  miał  d. 21 wstęp­
ną  audyenc yą  u K r ó l a ,  a na drugi dzień 
pry walną.

Z  Duisburg d. 27 Września.
Cefsarscy idą powiększey  części z n o ­

w u  tv g o r ę ,  dla czynienia przec iwko  jene­
r a ł o w i  Moreau nad Donaiem lub na w y ż ­
szy m Renie.  Pozostałe  na niższym Renie 
korpus stoi między  Sieg i Acher  rzekami.  
A r c y  Xżę Karol  by ł  d. 24 na krotki  czas 
w  Siegburgu.  D o  armii Sambry  i M o z y  
p r z y b y ło  iuż od armii  północney  16,000 
w o y s k a ;  potrzeba się więc spodziewać,  iz 
Francuzi  znowu naprzód po yda.  G ł o w n a  
k wa te ra  teraźnie jszego kommenderuiącego 
jenerała Beuruonvil le,  iesl w  Miihiheim nad 
Renem , gdzie, się także i jeoerał  Lefcvre  
znayduie.

Od W isły  d, 26 Września.
M ó w ią  zapew ną rzecz,  iż wielkiey  

w a g i  za ch o d zą n eg o c ya cy e  między dworem 
Petersburskim i Rerlińskim. Dl a  poż- 
ney iuz p o r y ,  niemożna się sp od zi ew ać ,  
że b y  cel tych negocyary i  miał  zmierzać do 
za m a c h ó w  gdzie wojennych.  L ec z  tym cz a ­

sem kuryerowie między  Petersburgiem 1 Ber ­
l inem bardzo się uwiiaią.

Z Sztokolmu d. 23. W rześnia.
L isty  z Petersburga donoszą pod d. 14 

iż przy iaźń pomiędzy  naszym 2 Rofs yy-  
skini dw orem c o ra a  się śc iś le j  klei .  D .  9

okry ła  Iniperatorowa hrabiego W a s a  or­
derami  S. Jendrzeia i A lexan dta  Newskie­
go bogato brylantami osadzonemi.  Ostatni  
order dała także i hrabiemu Haga.  W y ­
socy podroźnij  udali się potym na zapro­
szenie lmp er a jo r o w ey  , na obtbod roczni­
cy  postanowienia orderu S. Alexandra Ne w 
s k i e g o , która by ła  znay większą  pompą 
odchodzooa.

Z Frankonii d. 27 Września.
Podług  ostatnich wi ado m ośc i ,  miał  

dw or  Wiedeński  uczynić mocne przedsię­
wzięcie ,  n ieprzys iepować poty do żadne­
go pokoiu ,  poki rzesza Niemiecka niebe- 
dzie do dawnego  swego stanu przy wróco­
n a . — Arcy Xżę  Karol  żąda oci Frankoń­
skiego cyrkułu pewney  summy zboża,  któ­
ra ma b y d ź  na p o dd a n y ih  cyrkułu r o z ł o ­
żona i za kwitami ,  które swego  czasu ma- 
ią by dż  wy  kupione , dostawiona.  — Fran­
końskiego cyrkułu zgromadzenie zuayduie  
sie. ieszcze wN orembergu.

Z Medyolanu d. 17 Września.
W  Rzymie  odprawi ło  się zgromadze­

nie k a rd y n a łó w  , w którym naradzano się 
względem pretensyy,  które dyr ektoryat  2  
P a r y ż a  przysłał .  Ostatni żą d a ,  a by  P a ­
pież o d w o ł a ł  uroczyście wszystkie bule , 
które wcią gu  rewolt icyi  przec iwko F r a n ­
cuzom w y d a ł ,  i żeby  ie z a d ś k ł a ro w a ł  iż 
są moralności ,  religii i polityce przeciwne.  
Ostatnie żadanie znayduie wiele trudności  
u P a p i e ż a . — W c z o r a y  po w r oc i ł  tu nazad 
Francuzki  kommifsarz Garrau.  Do myśla ia  
się iz kongres pok oiu ,  kt,ory by t  w Floren- 
cyi  między  kommifsarzeru Salieeti ,  depu­
tow any m  od Papieża i ministrem Hiszpań­
skim D. A z a r a ,  o t w a r t y ,  rozszedi  sie na 
niczym.

Z niższego Renu d. 1. Października
Jenerał  Jourdan poiechał  do P a r y ż a .  

Jenerał  Kleber  ma poty ni 2 korpusami kom- 
menderować  , które będą Hundsriiku bro­
nić. Neuwied  miało  bydź  za  neuatralna 
deklarowane.
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G A Z E T Y  K R A K O W S K I E Y
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Z A lton y  d. 30. W rześnia.

Dziennik pol i tyczny Hamburgski  na 
ten miesiąc w y d a n y ,  za łviera,  między  in- 
nenii cit kawemi  doniesieniami , wy pi s  z de­
peszy  hrabiego Ostermana do P. Bi itzow 
posła Rolśy ysk ie go  przy  dw orz e  M a d r y c ­
kim d. 25 grudnia 1795 z Petersburga dato- 
waney  , ktorey treść iest ta:

Imperatorowa Jeymość dowiedz ia ła  
się z pism publ icznych o pokoiu , miedzy  
F r a n c y ą - i  Hiszpania za w a r ty m  , a nieu- 
kontentowanie  iey z pr zy cz yn y  tak niemi­
łego i niespodziewanego w y p a d k u  p o w i ę ­
kszone ieszcze zos ta ł o ,  g dy  ia o tym mini­
ster Króla  katol ickiego zapewni ł .  Impera- 
. o tó wa  Jmć w nowycl i  z w i ą z k a c h ,  klore 
m ie dzy  nią i K r o h m  katol ickim zasz ły  , 

m ia ła  wiele sposobności  cło poznania p iaw-  
d z i wi c  dobrey  w o l i  tego m o n a r c h y ,  aby  
teraz nie b y ł a  zupełnie przekonana , że zbieg 
c hy ba  nayprzy krzeyszy eh okoliczności  
móg ł  go nakłonić , do uchybienia za m ie ­
rzonemu sobie celowi .  Serce iego ,  czuć 
musiało niewątpl iwie wielkie zmartwienie ,  
k iedy  się widz ia ł  przymuszony t rak to w ać  
2 t e m i , którzy  odi tl i  ż y c i e ,  osobie prze­
w o d n i c z ą c e j  świetnemu iego domowi  i z a ­
d r z e ć  na koniec po koy  z wichrzycielami  
spokoyuośc i  i bezpieczeństwa  ca łe y  E u r o ­

py .  Nikt lepiey sądzić nie może iak Impe- 
ratorowa J m c,  o trudnościach iakich Kroi  
Jmć Hiszpański d oś w ia dc z yć  musiał  , nim 
mógł  przedsięwziąść krok podobny,  który 
według  wszefkich pozoiow , n a y g w a h o w -  
nieyszey  potrzeby  i naybardziey  g ro żą ce ­
go niebezpieczeństwa b y ł  skutkiem „  Ńie- 
mogąc sobie inaczey t ło m ac zy ć  p r z y c z y n ,  
które' Królem Jmcią Hiszpańskim p o w o d o ­
w a ł y ,  iż interes s w o y  od interełsu ko al icy i  
o d ł ą cz y ł  , t ym  m o c n h y  t r w a  w swoim 
mniemaniu , iż Kroi  Jmć mimo tey nag łey  
odmiany , z równą zaw sz e  szczerością 
p r z y k ł a d a ć  się będzie , do szczęśl iwego 
w y p a d k u  czynności  po łączonych mocarstw.  
Z m oc nie ysz ych  ieszc ze pobudek podchle­
bia sobie Imperatorowa Jmć , że Kroi  Jmć 
Hiszpański  daleki  od przeszkadzania w  ia- 
k i żkolwiek  bądź  sposob kr oko m , które 
wspólnie  prze*dsięwzięła dla zapewnienia  
sw yc h  nowych u s i ł o w a ń ,  czystość zam ia ­
rów iey uzn a ,  a nawet  ie przez t a k o w e  
sposoby u łatwiać będz ie ,  k toreby  neutral ­
ności ieteli  się do niey nakłonić zechce nie- 
sp rzec i wia ły .  Kroi  Jmc niemogł  spuścić z 
oka wielkości  sp raw y bronioney od  koal i­
cyi .  Porządek  i spokoyność  przy w r ó c i ć , 
lud naprow/adzić do iego o b o w i ą z k o w ,  z a ­
pewnić Europę od nayniebezpieczoieyszey  
z a r a z y ,  te są  ważne  bardzo  zamiary ,  kto-



re s ta ły  się dfe. kog l icy i  po wo de m  v do po- sie. Po lska  Jtoaydowała zrządzi ły:  gdvż si- 
ł a ż e n i a  surach sił  i uży c i a  wszystk ich  ł y  zbroyney  Imperatorowey  Jmct można 
ch o ćb y  n a y w ię ce y  ko sz tow ać  maiących b y ło  tam u ż y ć ,  gdzie si ,  w o y s k a  wszyst* 
s p o s o b o w , ażeby  t r y u m f o w a ł a . _  W  za- kicli m on arc h ó w,  interefśowanyćh o włas* 
miarzc  tym 3 d w o r y  przez naysolenniey- ną exystencvą w  obronie praw swoich  po- 
szy  alians wzm ocn i ły  ieszcze te zwi .zzki , łąŻczyłję W* tym to szasie Kroi  Pan rany,  
które ie d aw n i ey  iuż ł ą c z y ł y ,  inlerefsa ich dał  nay większe d o w o d y  żalu sw ego  nad ' 
tak są wspólne,  a zam iary  tak udec/do- nieszczęściem k r e w n e g o ,  i p r z e w i d y w a ł ,  ' 
w a n e ,  iż ieden be& drugiego mc nieprzed- że kraie iego zb li ża ły  si? do powscecłme- 
sieweźmie.  W  tym  osobl iwie są stanie go zepsucia , do ktorego ni.ocgraniczaRe 
rzeczj  , między lmpera tur ow ą Jmcią i Kro- zaślepienie thogp torowało .  Prow ad zi ł  on 
lem VV . Brytani i  ;, tak Iż ob owiązaną  ies t ,  >vovne 2 tyranami,  lar z się nigdy Kiedowie 
w  przypadku potrzeby ,  mocną mu dać po- dział  kto oni b v i f , bo własna  icii -niesta- , 
moc .  _ Lecz  szczęściem Kroi  Jmć katol icki  łosć często ich zmieniała.  N'.o mógł  poz*
W takich z Królem W.  Brytani i  iest związ-  nać , k tórzy  to by' 1 i dobrzy'  Francuzi  , co 
k a c h ,  (o d m o w i o n yo h  w  r. 1793) które ni- bronili  snrawy Króla sweęo.  T o  tylko wi-

fd.y nieustaną b y d ź  dla niego ważnemi  i d z i a ł ,  iż byl i  niektórzy co powo du ąc się 
torych moc , pomimo wy muszoney  przez punktem honoru , pr aw dz iw ie  do niego 

. zbieg-rożnych Okoliczności  od n any,  osła- byl i  p r z y w i ą z a n y m i , ale padli ofiarą i aż 
biouą  b y d i  -nicmoże. _  T e  ważne  u w a gi  do grobu mu t ow arz ys zy l i .  Zamiary  ied- 
poiącz ooe  z t ą ,  która czynić  ieszcze wy -  nak Króla  J m c i , tak b y ł y  czyste i niewzru-

£ada z p r a w d z i w e y  skłonności Kró la  Jmć sz one ,  iż mimo źle ugruntowanych nadziei  
atolirkiągo do wspolney.  sp ra w y ,  uspoko- czynionych  mu .ocl zjednoczonych dworow» 

. .iły tyszetką t rosk l iwość  Imperatorowey  nayczynnieyszą  jednak i naykosztovyoiey-  
J-mci , wzg lędem dalszych  iego C z y n ó w ,  sza kontynuował  w o/ nę.  Nie było monar- 
które według  iey mniemania będą rzetelne c h y , ktoremirby pożytecznych  w i d o k o w  

.1 szczere i bardzo by  dla m e y  przykro  dla połączenia się z nim,  uieproponował .  
b y ł o .  jgdyby. tylko  porozumiewać  mogła ,  Mię dzy  niemi i Imperatorowey  .Imci w r ó ­
ż e  Kroi  Jmć katolicki uła twiać.będzie w ia- żnych  czasach , iako to w  ostatnich inie- 
k imkolwiek  bądź sp osobie , śrzodki-przeci- siadach r. 1791 i w c i ą g u  1792 roku przez 
W.ne . zamiarom trzech d w o r o w . _  Starać P. Ga lye z  ministra Hiszpańskiego w Rof- 
się WP ^n  będziesz uwiadomić  urzędownie s y i ,  i .Pana Z inowief f  ministra Rofsyyskie*
O t ym  ministeryum Króla Jmć Hiszpańskie- go w  M a d r y c i e ,  szczególniev ieduak w Pa-

J;o,  i będzie  to dla W P a n a  o k a z y ą  do kon- ździerniku 1792 i w Grudniu 1793 czynione 
ę r e n c y i , którą sobie w  Ley mierze u Xią- b y ł y  p r o p o z y c y e ,  i w  tey że okoliczności  

żęcia  pokoiu uprosisz & c .  rec. nayprzod P.  Am ol  z hrabią Gi termanem ,
,, n . . . . .  . IT. a po tym  P. Oi is z hrabią Bc-żborodko dłu-

O Spowiedź p ierwszego ministra Hisz- ie koa fereDcye odr rawia l i .  Mimo tego 
pan, i iego Xią?ec]3 pokoiu , dana Panu ^chiak , naytnnieyszey nawet  nie by ła  po- 
Bi j tzow  z Santa-Liuz 17 tnaica 1796. ,, z n a k i ,  k toraby  czyni ła  nadsieie , ażebyr

List  W  Pana  pisany d. 22 L u t e g o ,  o* Imp eratorow a Jmć czynnie do koal icyi  
debrałe.m w r a z  s wypisem depeszy , którą p r z y ł o ż y ć  się chciała.  W  takim położ.eniu 
pt zez Lon dy n od dworu  swego otrzyma- postanowi ł  Kroi  J m ć , praw da że z boiaźni 
łę.ś , i musze nań od po wi ed z ie ć :  iż Kroi  i t roskl iwości  o złe skutki dla swoiegd kro* 
Pan  B j o y , z wielkim ukontentowaniem. les twa  wynikn ąć  m og ą ce , za  w rzec p ok oy ,  

. .przyjął  ,w y r a z y  przy iaza  , pr?ez które z w a ż y w s z y  bo wie m stan r z e c z y ,  przeko*
, i. liriuern Imperatorowey  Jmci doniesiono r.at się , że  kiedy  w ciągu w o yny .ża dne y  nie 
mu,o  za wa rty m  scis łzm aliansie , miedzy odbierał  pomocy' ,  of iarowana mu w czasie 
nią i dworami Wiedeńskim i Londyńs lć . in, zawierania  pokoiu mnicy ieszcze skuteczną 
a  który zapewne aie okoliczności  w lak.ch  będzie.  Oto iest po łożenie ,  w  k t ó r y m  się



Hiszpania znayduie ,  i Kroi  Jmć obowię-  
Z".c się w s z y s U o  iO uskutecznić,  có dla 
dobra powszachney sprawy'  przyrzekł  , i 
żadnych się ntechwycić śrzodkow fktfifre- 
b” pewoggo  nie miały  zamiaru &c .  &r

Z Muhlhei/h d 27. Września.
Francuzka  armiia ieszcze vv tuteyszych 

okolicach stoi. Przeszłey sobo ty  nadciąg- 
■łv oczekiwane od pulnocney a r m i i  posiłki .  
Fotad n;e w i d a ć  ieszcze żadnych  przygoto­
wań do  p o m y k a n i a  naprzód. W  c z o r a y
przeszła ca ła  d y w i z y a  jenerała Be-nadotte 
tu za R en;  w'r-«,sza c/ęść piechoty i iazrly 
udały' się ku Diłfseldorf ,  i Francuzki  oboz  
z.1) l i z •. ł si.- d o  naszego miasta.  Cefsarsćy,  

■kto rzy d o t ą d  natl Si -g  stali , c :agna prze^ 
M a m b a c h  ku Wi ip per furt ,  a ich patrole 
Z a c h o d z ą  aż do Bensberga.  Dotąd  njfc by ł  
tyfco Mztab jenerała Beurnonyille w Muhl- 
łie ira ; on sam zn a y d o w a ł  się w Kolon i ale 
dztsiay iuż tu i sam p r zy b y ł .

Z  Paryża d. 22 W rześnia1
D o  zmoknięcia naszey armii Sam br y  i 

M ozy  rozkazano ieszcze 30,000 woy'ska z 
V'ewnątrz kraiu ruszyć.  _  Minister Pruski  
hrabia Sandoz Rol lin,  m ie wa  teraz cz< ste
konfe renc je  z dyrektoryatero  , W  St. JDo-
mingo w y d a ł  koinrnifsarz Santhonax pod 
d. 7 lipca do Francuzów o d e z w ę ,  k tórzy 
W’ zagarnionych mieyscach od Angl ików 
mieszki ią  i 10,000 ka za ł  iey wy bić .  W  
tey odezwie  stanowi co nasiąpuie: 1) Na-
daie się wszystkim Francuzom , k totzy  w 
za ię tych  mieyscach -od Angl ików w S t .  D o ­
mingo mieszki ią  powszechna  amn est ya ,  
chociażby i broń za nieprzyiacielem d ź w i ­
gali.  2) Wyię c i  od amnestv.  są tylko  c i ,  
którzy  kapi tulacye podpisal i ,  ża ktoremi 
oddano Anglikom kraie-i ci ,  którzy od A n ­
gl ików po p r z y y m o w a l i  cywi lne  i woysko-  
we  urzędy.  3) Do  ley amnestyi  moga i c i ,  
którzy  kapi tulacye i urzędy poprzyymowai i  
należeć , ieżeli przez publiczne,  lub pi zez se­
kretne ouroty ułatwi.i  Francuz:  armiom wni- 
ście wzaięte od nieprzyjaciela mieysca 4)Je- 
ŻillLsię w mieyscu , które od Francuzów o b ­
lężone będzie,  zn aydą  w w y r o w n y w a i a c c y  
l iczbie Angl ikom i u t * w  muieyszey  zbroy-

ni Francuz i ,  tedy  powinni  na o ierwsże od 
Francuzów w e z w a n i e  mierzyć na Angli­
k ó w ,  Iud się też ztarntąć odd al ić ,  pod ka- 
ik  g c v  ich tam Francuzi  przy wniściu za ­
stana , iż będą iakó emigranci traktowani .  
J, Dsisiay będzie w  ca łey rzeczypospoli tey  
obchodz one ‘ święto założenia rzeczypospo- 
l itey.— Port Marsy l iysk i  iest ieszcze z a w ­
sze ad Angl ików b l ok ow any .

Z  Pa-yza d. 26. Września.
Buonaparte donosi znowu od d. 11 do 

d. 15 o nowyc h zw ycięztwap h w e  W ł o ­
szech—  Nasza S a m b r y '  i M o z y  a rm ia ,  
która iuż woyskiem od armii  po łnocney  
zmocnioną  zo s ta ła ,  będzie iuż znowu za ­
czepnie cz yni ła  . Hiszpański poseł  miął
odebrać iak s łychać  rozkaz wyjechania  z 
R z ” mu. D w o r  Hiszpański  nagatiił  mocno 
Papi eż ow i  iego postępek ,na wiado moś ć  o 
p ierws zym  z w yc ię zt w ie  Wurrosera.—■ Dnia  
22 b y ł  d a w a n y  w td ichy  obiad , na kt ór y m  
s ię30odeputowanych z n a y d o w a f o ,  m iędzy  
inremi  i zdrowie chwalebnego i t rw ałego
pokoiu spełniano , Te l leyrąnd FertgOrd
by  wszy  biskup Au tuński ,  kiory  do P a r y ­
ż a  p r z y b y ł  , %®słał  sekretarzem instytutu
nauk  , Jenerał  Roch amb ea u,  który iako
aresztant z St. Domingo do Bordeau p r z y ­
b y ł , zosta ł  z rozkazu rządu uwolniony  i
ma tu przy iech ać    Z Bresr p iszą ,  i i  tam
czynią  pr zyg ot ow ani a  do wielkiego Jakie­
goś pr zeds ięwzięc ia ,  które ieszcze w t y m  
tygodniu ma b y d ź  wy konane.  Tii.mowe i 
inne  okręty b “ dą na 6 miesięcy w- ży wn oś ć  
opatrzone.  T a  tlotta zostanie eszcze in- 
Demi  okrętami , które iuż są aktualnie vr 
Rochefort  i Cherburg u z b r o i o n e , p o m n o ­
żoną i będzie od admira ła  V i ł la e t -Joyeuse 
kommenderowaną.  M ó w i ą  i ż  plan w y l ą ­
d ow a n i a  do Angli  l u b l r l a u d y t ,  będzie te­
raz wyko nan y.

Z  Hagi d. t .  Października.
JenerałBeurnouviIle ,posyła kuryera  za  

kuryerem , i żąda po s i łkow w pieniądzach,  
furażach , żyw nośc iach  & c .  dla armii  Sa m ­
bry i M o z y .  Rząd nasz rozk aza ł  mu iuż 
6ob,ooo zł.  p o s ł a ć ,  i czynią  nayspieszniey-



sze pr zy go to w an ia  dla przesłania mu t a k ­
i e  ży w n o śc i ,  by dł a ,  mąki  & c  i ki lka wo- 
z o w  iest iuż z t^mi potrzebami w  drodze.  
Cz y l i  także żądane w o j s k a  dla umocnienia 
armii  Sa m br y  i M o z y  z uaszey rżepli- 
tey wys ł ane  bę d ą ,  ieszcze nieiest z a d e c y ­
dowane.  T y m  czasem pomaszerowało  tam 
8 batal ionów p i e c h o t y , i batalion strzel­
c ó w ,  artyl lerya i husary Francuzkiego w o y  
ska z Eryz landyi  i Gr-oningeń. Jenerał 
Be'urno3ville miał  prosić dyrektorya lu  , a- 
b y  na tego m ie jsc u  jenerał  Pichegm armią 
kommenderował .  — Reprezentant Ten  
Berge  zosta ł  prezydentem zgromadzenia.  , 
— ZBruxeI l i  p iszą ,  iż jenerał Beurnonvil!e 
zar ek w ir ow ał  na nowo 225 w o z o w  w Bel- 
g i u m , któreby  iego armii dowios ły  żyw -  
n o ś c i . — I), 28 września ozrtaymił  prezy­
dent zgromadzeniu ,  iż odebra ł  w i a d o ­
m o ś ć ,  że ministerium Hiszpańskie w y d a ­
ło  rozkaz  zabierania Angielskich okrętow,  
iże iuż Hiszpani zabrali  ieden bogaty A n ­
gielski okręt- — Admira ł  S t a b e l , p r zy p r o ­
w a d z i ł  z u y ś c i a  Szeldy  do VJJes'ingerf neu­
tralny ok ręt ,  który b y ł  Angielskiemi to 
wa ra m i  ładowny.  — Angl icy  p r z y p r o w a ­
dzili  także do Gibraltaru bo gaty  Hiszpań­
ski o krę t ,  który by ł  24,000 Buenos Ay res 
skor ład ow ny .  Rząd Francuzki  p o c h w a ­

lił  b a t d z o ,  przedsięwzięte od naszego rzą­
du śrzodki ,  wzg lędem zakazu w p r o w a d z ę  
nia na neutralnych okrętach Angielskich 
l ó w a r o w  dc. kraiu, i u y o a ł t a k i  sam zaką* 
ivzglem wprowadzenia  ich doBe lg i um i do 
p ort ow  śrzodziemaego morza.

Z  Mądrycu d i? Sierpnia.
W y d a n o  rozkaz do oFiaerow lado 

w y c h  i 'morskich,  ażeby  nat yc hmi ast * '^  
s w y c h  korpusów udali  się. _  >f, V dyni  kra­
iu Wybierają rekrutów dla, ' .tokompiętowa- 
nia regimentów. Kilka uy wizy  y vvovsk na­
szych  miało iuż ruszyć  !*u granicom Portu 
galii i do obozu S. P.ocha. Przygotowania 
te,  maią zapewne w celu uskutecznienie 
wielkiego iakiego p lanu,  który- z asefl* 
dopiero będzie wia do m y.  Codziennie tu 
prawie p r z y b y w a i ą  kury ery z F r a n c y i ,  
W ł o c h  i innych'Pańscw> Eu rop ej sk ich  , co 
d o w o d z i , że dwor  nasz,  wielki ma teraż 
w p ł y w  w iriterefsa poli tyczne .— Listy 2 
Kalita geny za wieraia w sobie ,  że eskadra 
znayduiąca  sie w ty*m porc ie ,  g o t o w a  iest 
do rozwinięcia ż a g l o w . — V\’szy'stkim du­
ch ownym Francuzkim kazano t w i e c h a ć  2 
JNladrytu i innych rezydencj i  Królewskich ,  
od których w odległości  i,5tu, od portoW 
2aś w oddaleniu tnil uoLu mieszkać moga.

D O N I E S I E N I E
J a n  K o m a r z e w s k i  k r a w i e c  d a m s k i  m a i ą c y  o d  w i e l u  D a m  d y s t y n g w o w a n y c h  t a k  w  w s c h o d n i e y  

i a k  i z a c h o d n i e v  G a l i c y i  r e k o m e i i d a c y a  i ates"tala i a k o  zna n a y n o w ś z e  m o d y  i est  nie  z a w o d n y ,  
o s i a d a  tu w  K r a k o w i e  z a  d o z w o l e n i e m  z w ie r z c h n o ś c i  k o ń c em  s ł u ż e n i a  P r z e ś w ie t n e m u  p u b l ik u m  s w o ­
ją  z d o l n o ś c ią  , a n a d t o  i ie c h a c  na  r o b o le  z a  ż ą d a n i e m  do d o b r  P a ń s k i c h  g o l o w  b ę d z ie .  M i e s z k a  n a  
s ł a w k o w s k i e j  u l ic y  w  d o m u  P a n a  H e h n o n t a  p ć d  N r e m  433.

P o d a i e  sie p u b l ic z n o ś c i  d o  w i a d o m o ś c i  ,iż K a m i e n i c y  w  K r a k o w i e  w  u l ic y  S .  J a n a  p o d  Nrern 
4g3 s t o i a t e y  w  R a l u s z u  K r a k o w s k i m  o g o d z in ie  d r u g ie y  p o  p o ł u d n i u  na  dn.u  d z i e w i ę t n a s t y m  m ie s ię c a  
P a ź d z i e r n i k a  roku  n i n i e j s z e g o  1706 s p r z e d a r z y  o d p r a w i a ć  się b ę d z i e  l i c y t a c y a ,  a  ż y c z ą c y  s o b ie  tę K a ­
m i e n i c e  n a b y d ż  n iech  się w  w y z n a c z o n y m  c z a s i e  i m ie y s c u  z n a y d u i e .

S z la c h .  W o v c i e c h  Z a r z y c k i  i A a t a r z y n a  z  Z a r z y c k i c h  G a i o w s k a  o b w i e s z c z a ł y  w s z e l k i c h  s u k -  
ę r fs o ro w  p raw  o lu b  p r e t e n s y e  d o  s u m m y  f. 4000 k a p i t a l u e y  . prow i z y o n a l n e y  p o  śm ierci  S i l a c h :  n ie -  
o d y  R e g i n y  z  Z a r z y c k i c h  p i e r w s z e g o  V V ą s o w ' ic z o w e v  p o w t o r n e g o  / F i g a r z y n e y  t r z e c ie g o  m a ł ż e ń s t w a  Jło- 
j a r s k i e y  p o z o s t a ł y c h  m a i z c y c h  a b y  na  dniu 26  p a ź d z i e r n i k a  r o k u  n i n i e y s z e g o  1 79Ć w s ę d z i ę  W ó j t o w s k a  
Ł n w h i c z y m  K r a k o w s k i m  s t a w i l i  s ię  i a k o  o s ta te c z n ie  p r z y p o z w a n i , i n a c z e y  o d  w s z e l k i c h  p ia v/  i p r e ­
t e n s j i  n a  z a w s z e  o d s j d z e u i  b ę d | .


